


JAKUB CHOJNACKI 

P r z e d z j a z d o w e spotkanie 
k i e r o w n i c t w a p a ń s t w a i p a r t i i 

z l u d ź m i n a u k i 
Szlachetnym obowiązkiem i najwyższym nakazem moralnym nauki polskiej jest 

współuczestnictwo w życiu narodu, współudział w tworzeniu jego sil materialnych 
i duchowych, podstawy godnego i dostatniego bytu. 

Z przemówienia Edwarda Gierka na 
spotkaniu w dniu 29.IX.1975 r. 

Kależy nadal udzielać wszechstronnego poparcia społecznemu ruchowi naukowe-
mu, który jest istotnym czynnikiem rozwoju nauki, jej upowszechniania oraz pod-
noszenia kultury naukowej i technicznej społeczeństwa. 

Z Wytycznych Komitetu Centralnego 
na VII Zjazd PZPR, rozdział II, pkt 33. 

W dniu 29 września 1975 roku w sali Kolum-
nowej Urzędu Rady Ministrów w Warszawij 
odbyło się spotkanie najwyższych władz Polski 
Ludowej z około 350 reprezentantami różnych 
środowisk naukowych: Polskiej Akademii Nauk, 
wyższych uczelni, resortowych placówek nauko-
wo-badawczych, wielkiego przemysłu i towa-
rzystw naukowych. Na spotkanie zaproszono 
także prezesa Towarzystwa Naukowego Płoc-
kiego — autora artykułu. Z Płocka wziął rów-
nież udział prof. dr inż. Włodzimierz Kotow-
ski — dyrektor naczelny Mazowieckich Zakła-
dów Rafineryjnych i Petrochemicznych. 

Tematem spotkania było omówienie zadań 
nauki i techniki polskiej w świetle Wytycznych 
na VII Zjazd PZPR, udział ludzi nauki w dzie-
le dalszego rozwoju społeczno-gospodarczego 
Ojczyzny. 

W Prezydium miejsca zajęli: Edward Gierek, 
Edward Babiuch, Piotr Jaroszewicz, Mieczysław 
Jagielski, Wojciech Jaruzelski, Sylwester Ka-
liski, Stanisław Kania, Jarema Maciszewski, Jó-
zef Pińkowski. Jan Szydlak, Włodzimierz Trze-
biatowski i Andrzej Werblan. 

Spotkanie otworzył i mu przewodniczył pre-
zes Rady Ministrów Piotr Jaroszewicz, który 
serdecznym powitaniem wyraził satysfakcji 
z możliwości spotkania się „z tak licznym, sza-
cownym gronem wybitnych twórców i orga-
nizatorów polskiej nauki i techniki". 

M. in. powiedział: 
... Jak widzimy cel dzisiejszego spotkania, co 

chcemy — dzięki niemu osiągnąć? 
Jestem przekonany, iż podzielicie pogląd, że 

celem tego spotkania, które traktujemy jako 
ważne ogniwo ogólnonarodowej dyskusji nad 
programem rozwoju kraju, zawartym w Wy-
tycznych na VII Zjazd Polskiej Zjednoczonej 
Partii Robotniczej — jest omówienie i określe-
nie zarówno zadań, jakie dla nauki i techniki 
z tych wytycznych wynikają, jak i węzłowych 
problemów rozwoju samej nauki... 

Nauka i technika należą do głównych dźwig-

Sala Kolumnowa Urzędu Pady Ministrów — 
19 7X 2175 r. Spotkanie otwiera jego przewodni-
czce y prezes Redy Ministrów Piotr Jaroszewicz. 
W irczydr. m riedzą w'doczni na zdjiciu od le-
wej: Łdward Gierek, Jan Szyd]ak, Mieczys'aw 

Jagielski. Stmisłiw Kania. 

ni i czynników sprawczych naszego rozwoju. 
Kierownictwo partii i państwa przykłada wiel-
ką wagę do umacniania ich roli, ich społeczne-
go znaczenia, ich wpływu ra życie 'raiu i czło-
wieka, dziś a tym bardziej w przyszłości. Two-
rzymy po temu sprzyjające warunki. 

Kolejnym tego dowodem był rozpatrzony nie-
dawno przez rząd program rozwoju nauki 
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i techniki do roku 1980. Sformułowane w tym 
programie główne kierunki i zasady działania, 
a także środki sięgające 3 proc. dochodu naro-
dowego są wiarygodną rękojmią, że nauka bę-
dzie rozwijać się szybciej niż inne dziedziny, 
że ogromnie wzrośnie jej rola podmiotowa 
w naszym życiu i rozwoju. 

Jesteśmy głęboko zainteresowani we wzrasta-
jącym oddziaływaniu na praktykę społeczno-
gospodarczą, na sprzężenie działalności badaw-
czej z produkcją materialną, na wdrażanie wy-
ników badań w przemyśle, rolnictwie, w całej 
gospodarce. 

Jest naszą troską, aby stale podnosić społecz-
ną efektywność prac naukowo-technicznych... 

Określając zadania r.auki i techniki trzeba 
umiejętnie i właściwie kształtować stosunek 
pomiędzy zadaniami bieżącymi i perspektywicz-
nymi. Potrzebujemy zarówno wielkich przed-
sięwzięć i osiągnięć naukowo-badawczych, któ-
re torują drogę przeobrażeniom w siłach wy-
twórczych, jak i udziału r.auki — ra co dzień — 
w produkcji, sprzężonego z aktywnością inno-
wacyjną klasy robotniczej... 

Myślę, że dyskusja dzisiejsza me pominie 
również wielkich problemów reli i zadań nauki 
w pogłębianiu socjalistycznej ś»viadomośji spo-
łecznej, w rozwijaniu zdolności twórczych, ide-
owych motywacji i osobowości człowieka. Stały 
postęp w tej dziedzinie, podniesienie na jakoś-
ciowo nowy, wyższy poziom całego systemu 
oświaty, kształcenia i wychowania, wzrostu 
kwalifikacji, wiedzy i umiejętności ogółu pra-
cujących, jest niezbędny dla rozwoju budow-
nictwa socjalistycznego w Polsce, dla rozwoju 
kultury narodowej. 

Szczególnie wielka i odpowiedzialna jest rola 
pracowników nauki polskiej w wychowaniu 
młodzieży, przekazywaniu jej zdobyczy współ-
czesnej wiedzy, w zaszczepieniu młodemu po-
koleniu głębokiej ideowości". 

Po zagajeniu obrad przez premiera Piotra 
Jaroszewicza, uczestnicy spotkania wysłuchał, 
trzech wystąpień wprowadzających do dyskusji. 

Zadania w dziedzinie nauki, techniki i szkol-
nictwa wyższego w świetle Wytycznych na VII 
Zjazd Partii przedstawił minister Nauki. Szkol-
nictwa Wyższego i Techniki — prof. dr Sylwes-
ter Kaliski. Na VII Zjeździe PZPR chcemy 
stworzyć program, który by w zasadniczy spo-
sób zdynamizował polską naukę — stwierdził 
mówca — rozwinął jej osiągnięcia i wyelimi-
nował występujące braki. Minister przypomniał, 
że Wytyczne zakładają zwiększenie w nadcho-
dzącej 5-latce nakładów na naukę o bez mała 
IGO proc. — przy średnim przyroście nakładów 
ra inne dziedziny gospodarki i przemysłu około 
40 proc. Chccmy odbudować inicjatywę wycho-
wawczą uczelni, podnieść jej bazę materialną, 
wypracować perspektywiczny model rozwoju, 
umocnić organizację wewnętrzną, podnieść pro-
duktywność szkół wyższych dla gospodarki na-
rodowej, oświaty, kultury. 

O wnioskach i zadaniach po II Kongresie 
Nauki Polskiej — zwłaszcza w dziedzinie ba-
dań podstawowych i stosowanych — mówił 

Prof. dr gen. Sylwester Kaliski — minister Na-
uki Szko'.nictu-a Wyższego i Techniki wygłacza 
referat o zadaniach nauki i techniki w świetle 

Wytycznych na VII Zjazd PZPR 

prezes PAN prof. dr Włodzimierz Trzebiatow-
ski. Okres, który upłynął od obrad tego sejmu 
polskich uczonych przyczynił się do meryto-
rycznego i metodycznego usprawnienia procesu 
badań naukowych oraz doprowadził do nowych 
osiągnięć badawczych, do ściślejszego powią-
zania nauki z praktyką. Wyraźnie został tez 
zarysowany model organizacji i kierowania 
nauką. 

Badania podstawowe stanowią teoretyczną 
podstawę, z której wynikają badania stosowane. 
Właściwa strategia badań poznawczych w na-
szym kraju powinna być oparta o należyty 
wybór tych kierunków, w których możemy od-
grywać lub odgrywamy już rolę znaczącą, osią-
gając wyniki r.a poziomie światowym i oddzia-
łując w istotny sposób na postęp gospodarczy 
i kulturalny społeczeństwa polskiego. 

Stale rosnącą rolę i znaczenie wykazuje dzia-
łalność towarzystw naukowych, Prof. Trzebia-
towski podkreślił, że środowisko naukowe 
z aprobatą i poczuciem odpowiedzialności przy-
jęło zawarte w Wytycznych na VII Zjazd 
stwierdzenie, że władze nadal szeroko korzys-
tać będą z doświadczeń i ekspertyz PAN i in-
nych ośrodków naukowych. 

Wzrastającej roli nauk społecznych i huma-
nistycznych w budowie rozwiniętego społeczeń-
stwa socjalistycznego poświęcił swe wystąpie-
nie kierownik Wydziału Nauki i Oświaty KC 
PZPR — prof. dr Jarema Maciszewski. Nauki 
te stanowią niezbędny, istotny składnik kultury 
narodowej, wywierają ważny wpływ na kształ-
towanie samowiedzy historycznej i współczes-
nej narodu, na poglądy i postawy obywateli. 
Są też ore ważnym instrumentem poznawania 
współczesnych procesów społecznych i ekono-
micznych. 
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f ragment sali obrad. Dru-
gi ud prawej: proj. dr 
'Zygmunt Rybicki — rektor 
Uniwersytetu Warszaw-
skiego, obok niego na lewo 
doc. dr Igor Timofisjuk — 
l sekretarz Komitetu Uczel-
nianego PZPR Uniw?rsy-

letu Warszawskiego 

Po raz pierwszy w dziejach polskiej huma-
nistyki formułujemy szeroki plan badań nauko-
wych, ujęty w 6 problemów węzłowych oraz 
szereg problemów resortowych. Jest naszym 
obowiązkiem przekazywać pokoleniom Polaków 
wiedzę o dziedzictwie kulturalnym narodu, 
o jego historycznych i współczesnych dokona-
niach, przybliżać najszerszym masom wszystko 
to, co jest trwałe, postępowe, godne kontynu-
acji, a jednocześnie wyrabiać wrażliwość este-
tyczną, uczyć piękna mowy ojczystej. Stąd też 
język polski i literatura w szkole jest i będzie 
jednym z głównych filarów programu naucza-
nia i wychowania. 

Z kolei przystąpiono do dyskusji, w której 
udział wzięło 16 uczestników. Przemawiali ko-
lejno: prof. Marian Mięsowicz — wiceprezes 
PAN, prof. Henryk Jasiorowski — rektor Szko-
ły Głównej Gospodarstwa Wiejskiego w War-
szawie, prof. Henryk Lowmiański — honorowy 
przewodniczący Komitetu Nauk Historycznych 
PAN, prof. Jan Szczepański — wiceprezes PAN, 
prof. Henryk Filcek — rektor Akademii Cór-
niczo-Hutniczej w Krakowie, mgr inż. Bronis-
ław Piwowar — główny projektant zakładów 
„Mera-Elwro" we Wrocławiu, prof. Stefan Wę-
grzyn — dyrektor Instytutu Kompleksowych 
Systemów Sterowania Politechniki Śląskiej, do<. 
dr Igor Timofiejuk — I sekretarz Kom.t. tu 
Uczelnianego PZPR Uniwersytetu Warszaw-
skiego, mgr inż. Wiktor Adamus — dyrektor 
Zakładów Chemicznych w Oświęcimiu, dr Alfred 
Stroka — dyrektor Instytutu Chemii Przemys-
łowej w Warszawie, prof. Roman Góral — rek-
tor Akademii Medycznej w Poznaniu, prof. Ka-
zimierz Urbanik — rektor Uniwersytetu Wroc-
ławskiego, prof. Antonina Kłoskowska—prze-
wodnicząca Komitetu Nauk Socjologicznych 
PAN, prof. Szczepan Pieniążek — wiceprezes 
PAN, dr Zbigniew Śmieszek — dyrektor Insty-
tutu Metali Nieżelaznych w Katowicach i prof. 
Witold Nowacki — wiceprezes PAN. 

Na zakończenie obrad zabrał głos pierwszy 
sekretarz KC PZPR Edward Gierek, mówiąc 
między innymi: 

„Myślę, że wyrażę wspólną opinię wszystkich 
uczestników dzisiejszego spotkania, stwierdza-
jąc jego owocność i doniosłość. Po raz pierwszy 
od II Kongresu Nauki Polskiej mieliśmy dziś 
okazję przedyskutowania w tak szerokim gronie 
całokształtu ważnych problemów nauki i tech-
niki w powiązaniu z potrzebami społeczno-eko-
nomicznego rozwoju kraju... 

Nowa strategia społeczno-gospodarcza za-
twierdzona przez VI Zjazd oraz odpowiadający 
jej styl życia politycznego stworzyły korzystny 
kiimat dla nauki i postępu technicznego. Uczeni 
polscy i twórcy postępu technicznego wnoszą 
do dorobku narodu cenny wkład... 

Nauka polska liczy się w świecie. Dzieła 
uczonych polskich oraz ich rady i ekspertyzy 
walrie przyczyniają się do postępu w wielu 
dziedzinach życia społecznego, do podnoszenia 
poziomu oświaty i wzbogacenia kultury. 

W dyskusji nad Wytycznymi znajduje jeszcze 
raz potwierdzenie cechująca nasze życie spo-
łeczne i umacniająca się w ostatnich latach więż 
teorii i praktyki, nauki i polityki. W trosce 
o sprawy kraju, o jego socjalistyczny rozwój, 
o potrzeby człowieka znajdujemy wspólny ję-
zyk i dochodzimy do wspólnych wn :osków. Tę 
więź nauki z rozwojem społeczno-ekonomicz-
nym kraju z potrzebami narodu powinniśmy 
wspólnie zacieśniać i rozwijać. Dotyczy to całej 
rauki. a zwłaszcza nauk społecznych... 

Program nasz, podobnie jak dotychczas ma 
charakter otwarty. Otwarty na korzystne zmia-
ny w warunkach obiektywnych, otwarty na 
inicjatywę i aktywność, otwarty na postęp na-
uki i techniki. Jeśli potrafimy znaleźć dla każ-
dego zadania najbardziej racjonalne i wydajne 
rozwiązanie, jeśli wszędzie, na każdym odcinku 
powiększymy liczbę ludzi wysoko kwalifikowa-
nych, sprawnych i zaangażowanych, będziemy 
mogli szybciej poprawiać warunki życia narodu, 
rozwijać budownictwo mieszkaniowe, upow-
szechniać oświatę i kulturę. Mamy wszystkie 
szansę, aby tak właśnie się stało... 

Orientacja naszej polityki na wzmocnienie 
jakościowych czynników rozwoju powinna być 
szczególnie bliska twórcom nauki i techniki... 
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Na zakończenie obrad prze-
mawia pierwszy sekretarz 
KC PZPR Edward Gierek. 
W Prezydium siedzą od le-
wej: Sylwester Kaliski, Jó-

zef Pińkowski. Wojciech Ja-
ruzelski, Edward Babiuch, 
Piotr Jaroszewicz. Jan Szy-
dlak, Mieczysław Jagielski 

Socjalizm wyrósł z zespolenia nauki i rewo-
lucyjnego ruchu klasy robotniczej. W nauce 
znajduje on naturalnego sojusznika, do niej się 
odwołuje, z nią wiąże perspektywę rozwoju 
społecznego. Zarówno więc względy zasadnicze, 
ideowe, jak i pilne potrzeby dnia dzisiejszego 
nakazują zwiększać rolę nauki, przekształcać ją 
w coraz potężniejszą siłę napędową naszego 
rozwoju. Ku temu zmierza polityka naukowa 
naszego państwa, której założenia przedstawił 
dziś tow. Sylwester Kaliski. Polityka ta otwiera 
rozległe pole działania dla wszystkich dyscyplin 
i kierunków naukowych. 

Potrzebujemy osiągnięć w badaniach podsta-
wowych, stanowiących źródło idei naukowych 
i w badaniach stosowanych, poprzez które nauka 
wchodzi w codzienny kontakt z praktyką ma-
terializując swe osiągnięcia... 

Szczególną wagę będziemy nadal przykładać 
do udziału nauki w rozwoju i doskonaleniu pro-
dukcji materialnej, do jej wpływu na tempo 
i sprawność wdrażania nowych odkryć, wyna-
lazków, konstrukcji, technologii, materiałów, 
rozwiązań ekonomicznych i organizacyjnych... 

Pierwszoplanowe znaczenie dla Polski ma 
racjonalne wykorzystanie zasobów naszej ziemi, 
węgla, siarki, miedzi i innych kopalin. Obecna 
sytuacja surowcowa w świecie potwierdza da-
lekowzroczność i słuszność przyjętego przez nas 
kursu na aktywizację gospodarki surowcowej. 
Jest tu rozległe pole dla wielkich przedsięwzięć 
naukowych... 

Trzeba zwiększać efektywność badań nauko-
wych, trafniej je programować, wiązać ze spec-
jalizacją i perspektywami przemysłu, zapewniać 
ich kompleksowość. Jednocześnie niezbędne jest 
radykalne zwiększenie chłonności przemysłu na 
innowację, a zwłaszcza takie kształtowanie wa-
runków organizacyjno-ekonomicznych, aby 
wdrożenie innowacji stawało się dla przedsię-
biorstwa bardziej atrakcyjne materialnie i mo-
ralnie niż poprzestanie na tradycyjnych wyro-
bach i technologiach. Trzeba też zacieśniać 
współdziałanie merytoryczne PAN, szkół wyż-

szych i zaplecza naukowo-badawczego prze-
mysłu... 

W ostatnich latach władze centralne naszego 
kraju z dużym pożytkiem wykorzystały szereg 
ekspertyz przygotowanych przez odpowiednie 
zespoły ludzi nauki. Będziemy nadal szeroko 
z takich ekspertyz korzystali. Wychodzimy z za-
łożenia. że każdy długofalowy program rozwoju 
określonych dziedzin gospodarki lub rozwiązy-
wania problemów społecznych powinien opierać 
się o gruntowną ekspertyzę. 

Musimy znacznie rozszerzyć zakres i podnieść 
poziom a także obiektywizm doradztwa nauko-
wego w działalności resortów, zjednoczeń, wiel-
kich organizacji gospodarczych i władz woje-
wódzkich, aktywizując w tym kierunku komi-
tety naukowe PAN, szkoły wyższe i instytucje 
naukowo-badawcze... 

Głównym i najcenniejszym darem, w który 
wyposażyła nas natura jest intelekt ludzki, nie-
wyczerpalne zdolności twórcze człowieka, jego 
wola aktywnego działania. W ostatecznym ra-
chunku od tego czynnika zależy pomylność 
wszystkich jednostkowych i społecznych poczy-
nań. Nienadążanie za potrzebami w dziedzinie 
kształtowania świadomości społecznej odpowied-
nio do wielkości celów jakie sobie wytyczamy 
byłoby znacznie groźniejsze od trudności, które 
mogą wystąpić w sferze warunków material-
nych. Dlatego tak wielką wagę przywiązujemy 
do rozwoju nauk społecznych i umocnienia po-
zycji marksizmu-leninizmu, jako metodologicz-
nej podstawy całej nauki. Chcemy, aby nauka 
nasza jeszcze aktywniej umacniała postawy soc-
jalistyczne, krzewiła optymizm społeczny, wy-
dobywała i upowszechniała najlepsze patrio-
tyczne i internacjonalistyczne tradycje... 

Wytyczne na VII Zjazd przewidują podwyż-
szenie nakładów na badania naukowe i prace 
rozwojowe z 2,5 procentu dochodu narodowego 
do 3 procent. Są to środki niemałe rzędu 200 
mld złotych w 5-leciu. Oczywiście — mimo tego 
wzrostu — nie wszystkie potrzeby zostaną za-
spokojone. Tym bardziej trzeba dbać o to, aby 
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